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Z a  w ie ra z  m il im e tr o w y  p rz e d  te k r te m  50  g ro szy , w  te k ś c ie  
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p rc c . d ro ż e j. D ro b n e  og łoszen ia , p o  5— 10 groszy  z a  w y ra z . 
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Wydawca: H. Monsiorska— Red, w. fflonsiorski. 
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B ędzin , h o te l B ristol; G ro d z ie c  u lica  K ościuszki; 
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zl.11.50.Prenumerata wy­
nosi miesięcznie

A r i r e .  redofccji i a d m in i . t r a c j i :  S o s n o w ie c , P iłs u d s k ie g o  

T e le fo n  re d a k c ji i a d m in is tra c ji:  4 -9 7 , te le fo n  m ie s zk . re ,  

k tó ra : 6 -9 2 , te le fo n  d ru k a rn i:  S4 B ę d z in .
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Istniejący od 1896 roku

Skład Apteczny
Maurycy Reiner

w Sosnowcu, Modrzejewska Nr. 3
T e le fo n y  N r. 129 i 548.
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Niemcy odmówiły dopusz­
czenia pułk. włoskiego do o- 
glądania rzekomo zniszczonych 
już utwierdzeń, oświadczając, 
że dalsza kontrola aljanckich 
rzeczoznawców nie może być 
dopuszczona.

Oburzony tem pułk. Asariti 
razem z innymi attache woj­
skowymi ambasad i poselstw 
aljanckich w Berlinie zwrócił 
się kolektywnie dorady amba­
sadorów, zwracając uwagę, że 
stanowisko rządu Rzeszy jest 
niedopuszczalne.

BERLIN, 20.4. Rząd Rzeszy 
pod naciskiem kół, zbliżonych 
do kierownictwa Reichswehry,

żadną miarą nie chce dopuścić 
obcych do kontrolowania obec­
nego stanu militarnego Rzeszy 
nad wschodniemi granicami. 
Rząd berliński zaznacza, że 
wystarcza jeżeli rzeczoznawcy 
wojskowi poinformują się w 
czasie rokowań dyplomatycz­
nych o obecnym stanie niszcze­
nia twierdz wschodnich oraz 
jeżeli w dniu 14 czerwca b. r., 
w którym zniszczenie ma być 
dokonane, generał Pawels zło­
ży raport służbowy, że zobo­
wiązania paryskie, co do nie­
mieckich twierdz wschodnich 
zostały spełnione.

Znawca pedagogiczny dla Górnego sŚląska.
S-

Smak szampana! Koszt wody!
W  ca łe j E u ro p ie  n a iu lu b ień szym  n apo jem  jest dziś

SINALCO
N a p ó j ten  o w y tw o rn y m  i d e lik a tn y m  sm aku zastąp i 

w szys tk im  w in o , od  k tó reg o  jest zd ro w szy  i tańszy.
A b y  dać m ożność za o p a trze n ia  się w szystk im  w  ten  

d o b ro czyn n y  napó j

dostarczamy go do sklepów
ju ż  w ilości n a w e t 10 bute lek .

Z a m ó w ie n ia  p rzy jm u je m y  p rzez te le fon  N r. 2-85.

Fabryka wód gazowych w Sosnowcu

E. KOSMALA.

[

imm l i t i i ó w  miedzy S i n i  a B i i a f l i .
Prowokujący komunikat Mussoliniego.

PARYŻ, 20.4 „Petit Parisien* 
korespondencji z Belgradu 

3ze. iż pokojowe załatwienie 
infliktu włosko-jugosłowiań- 
iego będzie niezmiernie trud- 

wobec stanowiska, zajmo- 
jnego przez rząd włoski. 
Komunikat oficjalny, w któ­
ro Rzym zapowiada, że nie 
puści do rozpatrzenia układu 
Albanją, zawartego w Tira- 
2, równa się zupełnemu zer- 
jniu stosunków. Rząd bel­

gradzki nie zmieni swego do­
tychczasowego stanowiska wo­
bec polityki włoskiej w Albanji. 
Rozwiązanie konfliktu napoty­
ka na poważne przeszkody, co 
może wpłynąć ujemnie na za­
chowanie pokoju na Bałkanach- 

W  paryskich kołach dyplo­
matycznych żywią nadzieję, że 
może interwencji międzynaro­
dowej uda się złagodzić na­
prężenie stosunków między 
Belgradem a Rzymem.

Kawały mm a lw iem u r o l i i .
PARYŻ, 20.4 Pułkownik A- 

sariti, członek międzysojuszni­
czej komisji kontrolnej w Niem­
czech i specjalny referent tejże 
komisji do spraw twierdz 
wschodnich, który ten urząd 
sprawował do dnia 31 stycznia 
b. r.. a obecnie attache woj­
skowy ambasady włoskiej w 
Berlinie zwrócił się do rządu 
Rzeszy z wnioskiem o pozwo­

lenie mu na podstawie proto- 
kułu genewskiego ustawy z 12 
grudnia 1926 r. na skontrolo­
wanie, czy istotnie nad grani­
cami polskiemi niektóre niele­
galne utwierdzenia niemieckie 
ofensywnego charakteru, skie 
rowane przeciwko Polsce, zo­
stały już zniszczone w myśl 
zobowiązań paryskich, jak to 
obecnie Niemcy twierdzą.

RERLIN, 20.4. (PAT.). „Deut- Śląska mianowany został in- 
sche Allgemeine Ztg.“ donosi spektor szkolny kantonu Lu- 
z Lucerny, że rzeczoznawcą cerny, p. Maurer, 
pedagogicznym dla Górnego

Mim t a l a s M  i  l i M r o l i i ó s i j .
LIZBONA, 20 4. W  wielką 

sobotę wydarzyła się tu kata 
strofa rozmiarami swemi prze 
kraczająca najstraszniejsze tego 
rodzaju wydarzenia. W czasie 
celebrowania resurekcji, gdy 
katedra szczelnie była zapeł­
niona wiernymi, zawalił się

sufit nawy głównej. Gruzami 
zasypane zostały setki osób, z 
których wiele zginęło na miej­
scu. Dotąd wydobyto 2 zabi­
tych, 30 ciężko rannych, lżej­
sze obrażenia odniosło około 
400 osób.

Dalsze aresztowania
w związku z wykryciem szajki szpiegowskiej na G. Śląsku

K A T O W IC E ,  20 4. ( \ .  W ) .  
W  dniu  dzis ie jszym  w ład ze  
b ezp ieczeń stw a  w zawiązku z 
w y k ry c ie m  osta tn io  sza jk i 
szp iegow skiej na G ó rn y m  S lą  
sku, a re s zto w a ły  n ie jak ieg o  
T e o d o ra  P isarka  w łaścic ie la  
hotelu  i res taurac ji przy  u licy  
S ło w ack ieg o  w  K a to w icach .

W y m ie n io n y  jest siln ie po­
d e jrzan y  o w s p ó łu d z ia ł z ostat­
nio aresztow anem i szp iegam i 
n ie m ie c k ie m i. P isarek  zn any  
jes t tu ta j ja k o  jed en  z w y b it 
nych c z ło n k ó w  V o lksb un d u  i 
jeszcze z czasów  p leb iscytu, 
k ie d y  to p rze trzy m y w a ł w sw o­
im  hote lu  b o jó w karzy  n ie m ie c ­
k ich  i dow ó dcó w , k .ó tz y  u rzą ­
d za li na tu te jszym  te ren ie  w y­
p ad y  te ro ry s ty c zn e  na p o la ­
kó w , b iorących u d z ia ł w  ruchu  
n aro d o w ym . B o jó w k i te w sp ó ł­
d z ia ła ły  ró w n ie ż  w  podpalen iu  
w  sierpn iu  1920 r. dom u przy  
ulicy  P leb iscy tow ej, zw anego  
D eutsches H a u s , w  k tó rym  
m ieśc ił s ię p<-lski kom isarjat 
p leb iscy tow y  na p o w ia t k a to ­
w ic k i.

P rócz tego w  hote lu  P isa rka  
w  K ato w icach  p rzech o w yw an o  
broń  i am u n ic ję  d la  b o jó w e k  
niem ieck ich , o czem  św iadczy  
fa k t, iż  w  g rudn iu  1923 roku  
w ła d ze  b ezp ieczeń stw a  p o d ­

czas d o ko n an e j tam że  re w iz ji 
zn a la z ły  k ilk a  k a ra b in ó w  ro ­
syjskich  i n iem ieck ich  o raz a- 
m u n ic ję  do k ró tk ie j i d łu g ie j 
broni p a ln e j.

O p ró c z  tego ho te l P is a rk a  
jest zn any z czasów  akc ji p le ­
b iscytow ej jako  ośrodek szp ie ­
gów n iem ieckich , ta k  zw an ych  
szpicli różnego typ u . A  że do 
obecnej ch w ili m ień  u n iego  
schronien ie  agenci w y w ia d u  
n iem ieck ieg o , z k tó re m i on się 
p o ro zu m ie w a ł i k tó ry m  h o te l 
jego  s łu ż y ł jako  p u n k t zborny  
—  św iadczyć m o że  w y k ry c ie  
i z lik w id o w a n ie  sza jk i szp ie ­
gow skie j, m a jące j z n im  k o n ta k t

Ś le d z tw o  w  całe j tej spraw ie  
p ro w a d z i z g łó w n e j ko m en dy  
p o lic ji ko m isarz  B ro dn iew icz  
w sp ó ln ie  z w ła d za m i w o jsko- 
w em i. ___________

Uiliwoli nowego stujli
górników w Anglji.

L O N D Y N , 20.4 ( A W ) .  W  
angielskich  ko łach  gospodar­
czych liczą  się z w y b u c h e m  
now ego p rzes ilen ia  w ęg lo w eg o  
w  czerw cu  lu b  lip cu  b. r., p o ­
n ie w a ż  w łaśc ic ie le  ko p a lń  za ­
m ie rza ją  d la  p o k ry c ia  kosztów  
ruchu p rzystąp ić  do dalszej

Oddamy z dn. 1 maja 
przedstaw icie lstw o ( f i l j ę )

„Expresu Zagłębia"
na Mercie i okolice.

W ymagana kaucja lub 
poręczenie. 

W iadomość w adm in i­
s trac ji Sosnowiec, P iłs u ii 
skiego 8.
BgBlIMmMWIBWWW

re d u k c ji p łac . G en era ln y  sek­
re ta rz  zw ią zk u  g ó rn ik ó w  C ooc  
o ś w ia d c zy ł w  m o w ie , k tó rą  
w czo ra j w yg łos ił, że inne z w ią ­
zk i zaw o d o w e  m uszą byc go­
to w e, by w ziąść u d z ia ł ' w  so­
lid a rn e j a k c ji na korzyść gór­
n ikó w . ______ _

iriaod dąży do Mm 
liuie-iosvjsligo.

G E N E W A , 20.4 ( A W .)  Jak
słychać w ko łach  zb liżon ych  
do lig i naro dó w  —  B riand  d ą ­
żyć  będzie  do francusko -rosy j- 
skiego zb liże n ia  w  n a d z ie ji, że  
się nareszcie uda z jednać R o ­
sję dla id e i lig i n aro dó w  i 
przez  to odd a lić  so w ie ty  od  
N ie m ie c , k tó ry m b y  ko n ty n u o ­
w an ie  p o lity k i p e n e z ja ty c k ie j 
pod p rze w o d n ic tw e m  R os ji 
w c a le  dogadza ło . P ra w d o p o -  
dobnem  jest, że R osja  po z li­
k w id o w a n iu  zata rgu  ze S zw a j- 
carją , w eźm ie  u d z ia ł w  o b ra ­
dach ko n fe ren c ji ro zb ro je n io ­
w e j w  G e n e w ie .

Samosąd chłopski.
W A R S Z A W A ,  20.4 (A .  W .)

W c z o ra j p op o łu d n iu  z d a rz y ł 
się w y p a d e k  sam osądu c h ło p ­
skiego w  m a ją tk u  K a w ę c z y n  
w  p ow iec ie  lipnosk im  z o k a z ji 
pogrzebu  fo rn a la  Jeziorskiego, 
k tó ry  z m a rł w s k u te k  postrze­
lenia p rzez  syna w łaśc ic ie la  
m a ją tk u . R o za g ito w a n y  p rzez  
p ro w o d y ró w  tłu m , z ło żo n y  ze  
służby fo lw a rc zn e j z całej o -  
ko licy , po pog rzeb ie  ru szy ł pod  
d w ó r i w y b iw s zy  szyby, zd e ­
m o lo w a ł w n ę trze  d w o ru . W ła ­
ściciel m a ją tk u  w y je c h a ł w  
p rze d d z ie ń  pogrzebu do W a r ­
szaw y. N ajście  z lik w id o w a ła  
p o lic ja  w  ilości 10-ciu osób, a - 
resztu jąc p ro w o d y ró w . C ha- 
rak te rys tyczn em  jest, że p rzed  
najściem  na d w ó r, zn iszczono  
od ze w n ą trz  te le fo n .

Giełda pieniężna.
W a rs za w a , 19 4.

D o la r 8 .92. 
A k c je  B. P. 109.
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Sprinon pokoju światowego.
Marzeń i a o pokoju świa- dach przedświątecznych wy- 

towym, zdaje się, nie będą stępowały tak jaskrawię, 
nigdy urzeczywistnione. Źy- że juz otwarcie mówiono 
cie bowiem nie stoi w o odroczeniu konferencji 
miejscu Powikłania intere- rozbrojeniowej na czas nieo- 
sów, spory, zatargi, rodzą graniczony. W ostatniej jed- 
się wciąż* a załatwienie nak chwili udało się uni- 
jednych nie przeszkadza knąć tego i dziś mozolna 
wystąpieniu nowych na wi- praca zostanie podjęta na- 
downię polityczną. nowo.

Mimo to sprawa rozbro- Z jakim skutkiem prze- 
jenia powszechnego zaprzą- widzieć łatwo. Sytuacja jest 
ta wciąż umysły ludzkie, o tyle jeszcze trudniejszą, 
Początkowo istnieje zamiar że obrady toczyc się będą 
tylko ograniczenia zbrojeń, przy huku dział w Chinach, 
ale i ta napozór drobna i gdzie krzyżują się interesy 
prosta sprawa napotyka na państw, biorących udział 
każdym Kroku tyle trudno- w konferencji i przy bar­

dzo poważnych powikła­
niach na półwyspie Bałkań­
skim, gdzie ścierają się in­
teresy Włoch i Jugosławji.

Zatarg bałkański wszedł 
w taką fazę, że można się 
spodziewać zwołania nad­
zwyczajnej sesji rady ligi 
narodów, by zapobiec wy­
buchowi, zagrażającemu na­
ruszeniem z takim mozo­
łem  utrzymywanego pokoju 
w Europie.

Oczywiście, gdyby zwo­
łano nadzwyczajną sesję 
rady, to wówczas obrady 
objąćby musiały nie tylko 
kwestję Adrjatyku, ale nie­
wątpliwie rada zajęłaby się 
jednocześnie sprawą chiń­
ską. s.

ści i przeszkód, że trudno 
jest powstrzymać się od 
pesymizmu, gdy się słyszy 
spory państw, radzących 
nad rozbrojeniem w Ge­
newie.

Obrady konferencji roz­
brojeniowej toczą w Gene­
wie od miesiąca. Przerwa­
ne z powodu świąt dziś, t. 
j_v d. 21 b, m. mają być 
wznowione, ale czy konfe­
rencja dojdzie do jakiego­
kolwiek pozytywnego wy­
niku —  bardzo wątpimy.

Obecnie chodzi o usta­
lenie choćby tylko najogól­
niejszych norm, które jed­
nak mogłyby służyć za pod­
stawę, umożliwiającą dal­
szą dyskusję na temat roz­
brojenia.

Ale przy jak najlepszych 
chęciach nawet tego skrom­
nego celu nie udało się 
osiągnąć.

Osiągnięto niby z wiel­
kim mozołem  pewne poro­
zumienie w sprawie zbro­
jeń powietrznych i lądo­
wych. Gdy jednak pod o- 
brady weszła sprawa ogra­
niczenia zbrojeń morskich, 
między obradującymi przed- 
stawicielami państw zain­
teresowanych^ wystąpiły tak 
jaskrawe różnice w zapa­
trywaniach, że można dziś 
mówić otwarcie o pewnego 
rodzaju rozłamie.

Stanowisk Francji i An- 
glji pogodzić się nie dało. 
Anglja chciałaby ograni­
czyć ilość statków bojo­
wych każdego typu, Fran­
cja zaś żąda ograniczenia 
tylko ogólnej pojemności 
statków. Stanowisko Fran­
cji jest zrozumiałe: do o- 
brony swej Francji potrzeb­
ne są w pierwszym rzędzie 
statki podwodne niewiel­
kie, ale zato w większej 
ilości, co dla Anglji znów  
okazuje się rzeczą niepra­
ktyczną.

Równie rozbieżne zapa­
trywania wykazały Włochy 
i Francja w sprawie floty 
kolonjalnej. Francja roz­
różnia flotę obrony kolonij 
od floty, broniącej metro- 
polji, co również jest rze. 
czą zrozumiałą na wielką 
ilość kolonij francuskich. 
Włochy natomiast nie po­
dzielają tego poglądu i uwa­
żają, że normy ustalone 
być winny bez względu na 
kolonje.

Przeciwieństwa na obra-

Sprania pażytiB Iuż załaM na.
Polska otrzyma 70 mil. dolarów.

P A R Y Ż ,  21.4. D y re k to r  p a ­
ry sk ie j  filji B a n k e rs  T ru s tu ,  
k tó ry  w  cz a s ie  p o b y tu  d e le g a ta  
rz ą d u  p e lsk ie g o  d-re M ł y n a r ­
sk ieg o  w P a r y ż u  i to c z ą c y c h  
s ię  ta m  r o k o w a ń  o s f ina l izo ­
w a n ie  p o ż y c z k i  z a g ra n ic z n e j  
d la  P o lsk i  —  o d m a w ia ł  w sze l­
k ich  in fo rm acy j ,  w d n iu  d z i ­
s ie jszy m  o ś w ia d c z y ł ,  że  s p ra w a  
p o ż y c z k i  po lsk ie j ,  w  w y so k o śc i  
70 m il jo n ó w  d o la ró w ,  z o s ta ła  
już  z a s a d n ic z o  z a ła tw io n a .

P . M o n n e t  p o je d z ie  w n a j ­
b l iż sz y c h  d n ia c h  d o  W a r s z a w y  
c e le m  z a ła tw ie n ia  s z czeg ó łó w .

W ia d o m o ś ć  o za ła tw ie n iu  
s p ra w y  p o ż y c z k i  z a g ra n ic z n e j  
d la  P o l s k i  p o d a je  „ M a t in “ z 
tem , że  o s ta te c z n a  u m o w a  b ę ­
d z ie  p o d p i s a n a  za  k i lk a  dn i  i 
p o d a n a  o f ic ja ln ie  d o  w ia d o m o ­
ści pu b l iczn e j .

G D A Ń S K ,  20.4. K o r e s p o n ­
d e n t  p a ry sk i  „ D a n z ig e r  N eu -  
e s te  N a c h r ic h te n "  donosi  s w e ­
m u  p ism u :

W  p a ry sk ic h  k o ła c h  g ie łd o ­
w y c h  s tw ie rd z a ją ,  iż p o ż y c z k a  
d la  P o lsk i  w  w y s o k o ś c i  70 m i­
l jonów  d o la ró w  b ę d z ie  ro z p i ­
s a n a  n a  p o d s ta w ie  5 proc . ,  
ró w n o c z e ś n ie  w  N o w y m  Jo rku ,  
L o n d y n ie  i P a ry ż u .  Z n a c z n ą  
część  te j  p o ży czk i  z d e c y d o w a ła  
się  p o k ry ć  g ru p a  b a n k ó w  f ra n ­
cusk ich .  A n g ie lsk i  u d z ia ł  m a  
b y ć  n ie z b y t  w ielk i.  G łó w n ą  s u ­
m ę  d o s ta r c z y ć  m a ją  w ie lk ie  
b a n k i  a m e r y k a ń s k ie  p o d  w a ­
ru n k ie m ,  ż e  n a s tę p s tw e m  p o ­
życzk i  b ę d z ie  p rz e p r o w a d z e n ie  
d a le k o  id ą c y c h  u le p sz e ń  k o ­
m u n ik a c y jn y c h ,  z b u d o w a n ie  n o ­
w y c h  linji k o le jo w y c h ,  o raz  
s f in a n s o w a n ie  c a łe g o  sz e re g u  
ro b ó t  p u b l ic z n y c h  w a ż n y c h  d la  
p o l s k ie g o  życ ia  g o sp o d a rc z e g o .

g il;  p i )  i i 2 M i i 2 dnała 9 los dziecka.
W zakładach pracy muszą być stworzone 

żłóbki dla niemowląt.

W  o s ta tn im  „D z ie n n ik u  U- 
s t a w “ o g ło s z o n o  r o z p o r z ą d z e ­
n ie  o o b o w ią z k o w e m  u t r z y m y ­
w a n iu  w z a k ła d a c h  p ra c y  z a ­
t r u d n ia ją c y c h  k o b ie ty  ż łó b k ó w  
d la  n ie m o w lą t .

D o u rz ą d z e n ia  ż łó b k ó w  b ę ­
d ą  o b o w ią z a n e  te  z a k ła d y ,  
k tó re  w ro k u  u b ie g ły m , c h o ć ­
b y  p rz e jśc io w o ,  z a t ru d n ia ły  
100 kob ie t ,  n ie  l icząc  m ło d o -

N a  d ro d z e ,  p r o w a d z ą c e j  z 
K r a ś n ik a  do  U r z ę d o w a ,  n iew y -  
k ry c i  s p ra w c y  d o k o n a l i  n a p a ­
d u  n a  a m b u la n s  p o c z to w y .

O k o ło  g o d z in y  5 po  poł.,  
gd y  a m b u la n s  p o d je ż d ż a ł  już  
d o  U rz ę d o w a ,  z la su  w y p a d ło  
k i lk u
zam askow anych  d rab ó w ,
u z b ro jo n y c h  w  r e w o lw e ry  i 
s iek ie ry .

O b s k o c z y l i  a m b u la n s  d o k o ­
ła ,  j e d e n  c h w y c i ł  k o n ie  za  
u z d y ,  d w ó c h  in n y c h  w d a r ło  
się  n a  w óz .

P o d  s t r a s z n y m  c io sem  s ie ­
k ie ry  w o ź n ic a  p a d ł

z ro z p ła ta n ą  czaszką .
D o k o n a w s z y  o h y d n e j  z b r o d ­

ni, b a n d y c i  w y p rz ę g l i  k o n ie  i 
p rz y w ią z a l i  je  do  d rz e w  p r z y ­
d ro ż n y c h .

T e r a z  r o z p o c z ą ł  się  ra b u n e k .
W  w o r k a c h  p o c z to w y c h  t a

W ó z  sp ło n ą ł d o szczę tn ie .
H asłem  do u c ieczk i b y ł w y ­

strza ł z rew olw eru  w  p o w ie ­
trze.

O  strasznym  m ordzie i ra­
bunku o k o liczn i w ło ścja n ie  za ­
w iad om ili p o lic ję  w  Janow ie.

c ia n y c h .  K o3zt u t r z y m y w a n ia  
ż łó b k a  s p a d a  w y łą c z n ie  n a  
p rz e d s ię b io rc ę .  Jes t  j e d n a k  
m o ż l iw e  z o rg a n iz o w a n ie  w spó l­
n y c h  ż łó b k ó w  p rz e z  k i lk u  f a ­
b r y k a n tó w ,  lu b  p o w ie rz e n ie  o- 
p iek i n a d  n ie m o w lę ta m i  p r a ­
co w n ie  s p e c ja ln y m  in s ty tu c jo m , 
p rz y c z e m  k o sz t  u t r z y m a n ia  
n ie m o w lą t  ró w n ie ż  s p a d a  n a
p rz e d s ię b io rc ó w .

Zbrojny napad bandytów
na ambulans pocztowy.

_________________Nr. 90.

W y sła n o  n iezw ło czn ie  p o ­
śc ig  i
z a rz ą d z o n a  w ielką  o b ław ą

T y m czasem  —  b ez rezultatu. 
N a  m iejsce  napadu w yjechali 

z Lublina: sęd z ia  ś led czy  oraz  
k om endant w o jew . policji.

©yroli n i  podpalaczy łódzkich.
P r z e z  d w a  dn i w  w a r s z a w ­

sk im  są d z ie  a p e la c y jn y m  p a n o  
w a ł  g w a r  i ru c h  n a d z w y c z a jn y .  
P r o c e s  h u r to w n ik ó w  w łó k ie n ­
n iczy ch  b rac i  W o jd y s ła w s k ic h ,  
o s k a r ż o n y c h  o s p a le n ie  w ła ­
s n y c h  sk ła d ó w ,  z g ro m a d z i ł  
l iczne  r z e s z e  w sp ó łw y z n a w c ó w ,  
p r z y b y ły c h  sp e c ja ln ie  z L o d z i  
n a  tę  sp ra w ę .

P o  m o w ie  p r o k u r a to r a  J a ­
n o w s k ie g o  o ra z  o b r o n y  w  oso -

w

b ach  a d w o k a tó w  J. N o w o d w o r ­
sk iego , J a ro sz a ,  M. E t t in g e r a ,  
K o b y l iń sk ie g o  i W asserb ergera  
s ą d  u d a ł  się n a  n a ra d ę ,  p o ­
czerń  o g łos i ł  w y ro k ,  m o c ą  k t ó ­
re g o  W o jd y s ła w s k im  i L e w e n -  
so n o w i  z m n ie j s z o n o  k a r ę  d o  
4 la t  c ię ż k ie g o  w ięz ien ia ,  P t a s z ­
n ik o w i u p r z e d n i  w y ro k  z a ­
tw ie rd z o n o ,  a  E s t e r ę  P ta s z n i -  
k o w ą  u n ie w in n io n o .

Krucyfiksem w sędziego
rzucił  13-letni rzezimieszek.

W  s ą d z ie  d la  n ie le tn ich  w 
L o d z i  r o z p a t r y w a n a  b y ła  s p ra ­
w a  13 le tn ie g o  S ta n is ła w a  Z i e ­
l iń sk ieg o ,  o s k a rż o n e g o  o k r a ­
dz ież  c h o d n ik ó w ,  k tó re  w y c i­
n a ł  w k la tk a c h  s c h o d o w y c h .  
P o  w y ro k u ,  sk a z u ją c y m  Z i e ­
l iń sk ieg o  n a  6 m ie s ięcy  w ię ­
z ie n ia  z z a m ia n ą  n a  d o m  p o ­
p r a w y  w S tu d z ie ń c u ,  s k a z a n y  
p o r w a ł  ze  s to łu  s ę d z io w s k ie g o  
m e ta lo w y  k ru c y f ik s  i rozrnach- 
n ą w s z y  s ię  rz u c i ł  go  w  s t ro n ę  
s ę d z ie g o .  S ę d z ia  z o r i e n to w a ­

w szy  s ię  w  sy tu ac j i ,  poch y l i ł  
g ło w ę  w b o k ,  ta k ,  że  u s z e d ł  
c io su . K ru c y f ik s  r z u c o n y  c a łą  
s i łą  u d e r z y ł  o ś c ia n ę  p o k o ju  i 
p o ła m a ł  s ię  n a  k i lka  częśc i.  
W y p a d e k  n a s tą p i ł  t a k  nag le ,  
źe  s to ją c a  w p o b l iż u  po l ic ja  
n ie  z d a  żyła  z a r e a g o w a ć  i d o ­
p ie ro  p o  w y p a d k u  rz u c i ła  się  
n a  c h ło p c a  o b e z w ła d n ia ją c  go. 
Z ie l iń sk i ,  k a ra n y  już  by ł  p o ­
p rz e d n io  p ię c io k ro tn ie  za  k r a ­
dzież.

Krwawy dramat miłosny.
Mtłtdy s ie rżant dwoma s trzałami uspokoił zrozpaczone serce

W  m ieszk an iu  p r a c o w n ik a  
f a b ry c z n e g o  Z a w a d z k i e g o  p rz y  
ul. S k ła d o w e j  1 1 w  L o d z i  ro ­
z e g ra ł  s ię  k rw a w y  d r a m a t ’ m i­
ło sny .

B i  wił t a m  w  go śc in ie  n a  
ś w ię ta c h  21-le tn i  s ie rż a n t  4-go 
s z w a d ro n u  ta b o ró w ,  S ta n is ła w  
M iiczarsk i

P o d c z a s  o b ia d u  sierż. M ii­
cza rsk i  p o d  jak im ś  p r e t e k s t e m  
o d d a l i ł  się w c z o ra j  d o  d ru g ie ­
g o  p o k o ju .

Z a  c h w ilę  u s ły s z a n o  d w a  
s t r z a ły  re w o lw e ro w e .

G d y  o tw o rz o n o  drzw i,  o c z o m  
d o m o w n ik ó w  p rz e d s ta w i ł  się 
o k r o p n y  w id o k .

N a  p o d ło d z e  w  k a łu ż y  k rw i 
le ż a ł  b e z  życ ia  z d w ie m a  r a ­
n a m i  w  p ie rs i  s ie rż a n t  M ii­
czarsk i.

W sz e lk i  r a tu n e k  o k a z a ł  się 
d a re m n y .

P rz y c z y n ą  s a m o b ó js tw a  je s t  
n ie sz c z ę ś l iw a  m iłość .

Czerwony Kur nod p o t . RrosnystaasKim.
Z  L u b l in a  d o n o s z ą :  C a ły

p o w ia t  k r a s n y s ta w s k i  ży je  o d  
k i lk u  dn i w t rw o d z e  z p o w o ­
d u  ta je m n ic z y c h  p o ż a ró w , k tó ­
re  w  s a m e  św ię ta  W ie ik ie jn o -  
cy  w y b u c h ły  w  k i lk u  w siach . 
W  je d n e j  z n ich , w  B rzycach ,  
s p ło n ę ło  20 z a g ró d  w ło ś c ia ń ­
sk ich .

G ro z ę  sy tu ac j i  p o w ię k sz a  o-

k o l ic z n o ść ,  że  p o ż a ry  z a p o w ia ­
d a n e  s ą  k a r tk a m i ,  k tó re  po ja -  
j a w ia ją  s ię  w e  w s ia c h  n a  p a r ę  
dn i p r z e d  k a ta s t ro fą .  Je s t  to  
w ię c  p la n o w a  ro b o ta  z b r o d n i ­
czej ręk:.

P o d o b n o  p o d p a la c z e  p o s ł u ­
g u ją  się m a te r j a ł a m i  w y b u c h o -  
w em i.

Żywy podarunek świąteczny
b u s ie  zn a leź l i  z a le d w ie  o k o ło  
601) z ło ty c h  i 90 f r a n k ó w  f r a n ­
cu sk ich .

N ie z a d o w o le n i  z m a łe g o  łu p u  
w  g o tó w c e ,  z b ro d n ia rz e  rozbili  
w sz y s tk ie  p rzesy łk i  w a r to ś c io ­
w e  o raz  z re w id o w a l i  l is ty  p o ­
leco n e .

W s z y s tk o ,  co  p r z e d s ta w ia ło  
j a k ą k o lw ie k  w a r to ś ć ,  p a d ło  ł u ­
p e m  szajk i,  k tó r a

b ezk a rn ie  plom drow afa
w ó z  p o c z to w y  o k o ło  p ó ł  go- 
dz iny .

O k a z a ło  s ię  późn ie j ,  iż b a n ­
dyc i  d la te g o  czuli s ię  t a k  b e z ­
p ieczn i ,  p o n ie w a ż  ro zs taw il i  
w o k ó ł  p o s te ru n k i ,  u z b ro jo n e  

re w o lw e ry .
Nie p rzep u szczan o  n ikogo
d o  m ie jsc a  z b ro d n i .

P o  r a b u n k u  n a p a s tn ic y  obla li  
a m b u la n s  p o c z to w y  n a f tą  z 
k i lku  p rz y n ie s io n y c h  b u te le k  i 
p o d p a l i l i .

K ołysz go tym czasem , bo  ja  w y j e ż d ż a m !
k a r te c z k ę

A c z k o lw ie k  n ie m a  z w y c z a ju  
o b d a rz a i  la s ię  p o d a r k a m i  n a  
W ie lk a n o c ,  to  j e d n a k  w w y ­
ją tk o w y c h  ok o l iczn o śc iach  m o ż ­
n a  u sp ra w ie d l iw ić  o s o b ę  p o ­
s y ła ją c ą  k o m u ś  jak iś  p rezen c ik .

N ie s p o d z ia n k ę  t a k ą  s p ra w io ­
n o  p e w n e m u  s o s n o w ic z a n in o -  
wi, z n a n e m u  w  s z e ro k ic h  ko- 
ła c h  to w a rz y sk ic h .

W  cz a s ie  je g o  n ie o b e c n o śc i  
p rz y n ie s io n o  m u  do  d o m u  n ie ­
m o w lę ,  p łc i  ż e ń sk ie j ,  o tu lo n e  
w  p u c h o w ą  p o d u s z k ę ,  p r z y b r a ­
n e  w  kw ia ty ,  w ś ró d  k tó ry c h  u-

tre sc im ie sz c z o n o  
n a s tę p u ją c e j :

„ N a js ło d sz y  skarb ie !  P r z y j ­
mij o d e m n ie  te n  sk ro m n y  p o ­
d a r e k  św ią te c z n y ,  k tó ry  w ła ­
śc iw ie  je s t  tw o im . O p ie k u j  się 
-ńm  i w y c h o w u j ,  b o  ja w y je ż ­
d ż a m  n a  p o s a d ę  d o  W a r s z a ­
w y  G d y  p o w ró c ę ,  a  in te re sy  
m o je  p o p r a w ią  się. to  p o p r o ­
sz ę  c ię  o z w ro t .  T w o j a  d o  
śm ierc i H . “

P o d o b n o  o b d a r o w a n y  n ie ­
s p o d z ia n ie  p a n  X . z a m ie rz a  
s p e łn ić  p r o ś b ę  u w ie d z io n e j  
p r z e z  s ie b ie  p a n ie n k i .

lii iesleś M i i  L 8.8. PJ
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K in o -tea tr

„Udziałowy"
O d  n ied zie li 17-go do

prem jera 2-ch filmów pro

Bunt Brwi i Żelazn
piątku 2 2 -g o  k w ietn ia  r. b.

dukcji krajowej wytwórni „Kolos"

Kochanka Szamoty
Sosnowiec. pg, nowel „O statnie Dzieło** i „Pociąg** 

G. Daniłowskiego.

z H. Ł A B Ę D Z K Ą , H. M A K O W S

pg. noweli z cyklu „Niesamowita Opowieść"
Stefana Grubińskiego. <

KĄ. W . Z A W IS Z A N K Ą  i J. I. SYMEM.

KI NO

„OAZA”
Sosnowiec.

Od w torku 19-go k w ietn ia  r. b. i dni n a stęp n e

Ojcowie i Dzieci ( O o l g o t l  s e i E )

m o n u m en ta ln y  d ram at w 12 ak tach , w w ykonan iu  znakom itego  tragika
R U D O L F A  S C H IL D K R A U T A .

Anons! W k ró tc e  „W ielka Parada" z R om anem  Novarro.

K I N O

J M
Sosnowiec.

Od n ied zie li 17 do  czw artku 21 b. m.

W ładczyni Libanu
Sensacyjny wsch. dram. m iłosny w 12 akt. wg. powieści P I O T R A  BENOIT. 

N ad  program : „T Y G O D N IK  G A U M O N T "  (na tura).

•

K I N O

„CORSO
B Ę D Z I N .

Od pon ied zia łk u  18 do n ied zie li 2 4  kw ietn ia  r. b.
najw spania lszy  film świata  i

I s l l  C  f y i  O  S  I  K R  W genjalnej inscenizacji
O  C i  8  *  "  O  U  n  F R E D A  NIBLO

R olę  g łów ną w tym  m onum enta lnym , osza łam ia jącym  p o tęg ą  gry, w ystaw y, 
technik i i reżyserji filmie kreuje R O M A N  N O V A R R O .

N ad p rog ram : W ystępy teatru  szk icó w  artystycznych „MASKA".

K I N O

JM T
BĘDZIN.

Od pon ied zia łk u  18-go kw ietn ia  r. b. i dni n a stęp n e

Krzyżowa droga białych w o ln ie
(Szajka handlarzy żyw ym  tow arem )

szlagier obecnego sezonu w 2 serjsch 12 tk tach  (catość)
W  ro lach  głównych: RUDOLPH KLEIN - ROGGE, ED1E KAISER, T1ETZ i MARRY KID. 

N ad  program : k om ed ja  w 2 cz. :-: Anons! W k ró tce  C zerw ony B łazen .

Kronika.
KALENDARZYK.

Feliksa
-j- S o te ra  i Kaja 

W sch ó d  s łońca  4.28. 
Z ac h ó d  „ 6.42.

Subsydja na ce le  op iek i 
sp o łe cz n e j. Minister p racy  i 
op iek i  społecznej p o d p isa ł  o- 
kó lnik  do w szystkich pp. w o­
jew odów , w spraw ie  udzie la­
nia subsyd jów  sam orządom  i 
ins ty tuc jom  spo łecznym  na ce ­
le opieki społecznej.

W  okólniku tym  minister 
zaznacza, że m inisterjum sk łon ­
ne  będz ie  przychodzić z p o ­
m o cą  na  cele  organizacji no ­
w ych  p laców ek  opieki spo łecz­
nej, w zględnie  reorganizacji  
s ta rych  w celu  ich u d o sk o n a­
lenia.

W  dziale ogólnym  opieki o- 
tw arte j  i pom ocy  in d y w id u a l­
nej szczególnie będz ie  uw zg lęd ­
n iane  p row adzen ie  akcji p o ­
mocy żyw nościow ej i opałowej 
dla bezrobo tnych ,  zorganizo­
w anie k u rsó w  dla p rzeszko le­
n ia  i dos tosow anie  b ez robo t­
nych  do ow ych  zaw odów , or­
gan izow an ie  p racy  dla rodzin  
osób  pow ołanycn  do wojska, 
d la  zdem obilizow anych, dla re ­
em igran tów , repa tr jan tów  i o p ­
tan tów .

P od w órza  m u szą  w yglą­
dać jak sa lon y . W szyscy  
w ojew odow ie  ostrzym ali okó l­
nik min. Sk ładkow sk iego  w 
srpaw ie czystości podw órz  w 
m iastach  i w m iasteczkach .

O kó ln ik  poleca, aby w ładze  
sanitarne w k ażde  j m iejsco­
wości b ad a ły  codziennie  przy­
n a jm nie j  dwie posesje.

Szczególna uw aga  przy re ­
w izjach podw órzy  zw rócona  
będz ie  na  to, aby śmietniki 
by ły  szczelnie zam knię te ,  u s tę ­
py  czyste, po d w ó rza  zaś w y­
miecione.

Ceny mąki i Chleba, W c zo ­
raj kom isja  cenn ikow a przy 
m agistrac ie  ra. Sosnow ca u s ta ­
liła n as tępu jące  ceny: m ąk a
ży tn ia  70 p ro cen to w a  64 gr., 
50-p rocen tow a 70 gr. za  1 kg.; 
ch leb  z m ąki 70-procent. 60 gr., 
a z m ąki 50 procent. 66 gr. za 
1 kg.

C eny  m ąki obow iązu ją  od 
w czoia j ,  a chleb od  dnia  dzi­
siejszego.

Zm iany w  policji. K o m en ­
d an t  policji pow  będzińskiego, 
nadkom isarz  K. S trzelecki zo­
s ta ł  m ianow any  oficerem  in­
spekcy jnym  k o m en d y  w oje­
wódzkie j w Brześciu n ad  B u­
giem  z d. 25 b. m.

N om inacja  ta  m oże n iezbyt 
dogadza  p. nadkom isarzow i, z 
P&nktu jednak  w idzen ia  p a ń ­
stw o w eg o  pow itać  ją  należy 
z uznaniem . D o tychczas  b o ­
w iem  do w ojew ództw  w sch o d ­
n ich  p rzen o szo n o  zw ykle za 
karę, sku tk iem  czego dobói 
u rzędn ików  p ozos taw ia ł  tam 
wiele do życzenia. P rzen ies ie ­
n ie  gorliwego i zasłużonego 
k o m en d an ta  S trzeleckiego na 
tak  odpow iedz ia lne  stanowisko 
dow odz i,  że w ład ze  obecne  
inaczej się zapa tru ją  na  s łużbę 
n a  k resach  w s c h o d n i c h ,  gdzie 
n ad k o m isa rz  S trzelecki znajdzie 
te ren  odpow iedn i dla swej n ie­
spoży te j  energji i uczciw ej p ra ­
cy d la  d obra  p ań s tw a  i sp o łe ­
czeństw a.

Ż eg n a m y  m im o to p. n ad k o ­
m isarza  o la  zalet jego cha rak ­
teru  z p raw dziw ym  żalem i ży­
czym y mu n a  now em  s tan o ­
w isku p ow odzen ia  w o czek u ­
jącej go pracy.

Jednocześn ie  z p. S trzeleckim  
o trzym ał nom inację  na  zas tępcę  
k o m en d an ta  m. Wilna komisarz 
Jt ,i Sozański z Kielc.

P o św ię ce n ie  sztandaru
s tow arzyszen ia  właścicieli za ­
k ładów  res tauracy jnych  na p o ­
w iat będz ińsk i  w Sosnow cu  
odbędz ie  się w dniu 24 b. m. 
P ro g ra m  uroczy stości jest 
następu jący ; godz. 8 rano z b ió r ­
ka  w sali „T rocadero"  w So­
snow cu  ul. T ea tra ln a  4; godz. 
8-30 w ym arsz  ze sz tandaram i 
do kościoła  para f  ja lnego  w  S o ­
snow cu; złożenie w ieńca  na 
grobie N ieznanego  Ż ołn ierza ;  
wbijanie gwoździ w sali „Tro- 
c a d e ro “; przyjęcie gości.

U w adze poborow ych ro­
cznika 1906. W  Będzinie od 
dn ia  2 m aja  r. b. u rzędow ać  
będz ie  komisja p rzeg ląd o w a  
po b o ro w y ch  roczn ika  1906. 
Gdzie będzie  się mieścić k o ­
misja naraz ie  jeszcze nie w ia­
domo.

Z akończen ie kursu p o ­
żarn iczego . Z  inicjatywy 
zw iązku straży p o ża rn y ch  w o­
jew ództw a K ieleckiego odbył 
się w S osnow cu kurs fachow y 
dla  oficerów straży  poża rnych  
p rzem ysłow ych  i miejskich, 
który trw ał  od  dn ia  27 m arca  
do 14 kw ie tn ia  rb.

W  ubiegły czw artek  u roczy­
ście obchodzono  zak o ń czen ie  
kursu, pop rzed zo n e  p rzeeg za ­
m inow aniem  uczestn ików  kursu 
przez  komisję egzam inacyjną, 
sk ład a jącą  się z inspek to ra  p o ­
żarniczego na  w ojew ództw o  
Kieleckie p. J Drzew ieckiego, 
instr. pożarn . p. St. K urzw ega , 
p. K onopki — p re leg en ta  ku r­
su z dziedziny ogó lnych  w ia­
dom ości o silnikach spa lino­
w ych i p. St. W arszawskiego, 
p re legen ta  z dziedziny  ra to w ­
nictwa, oraz p. po ru czn ik a  Ję­
drzejew skiego , oficera instruk- 
cyjnego P. W . W y m ien io n e j  
komisji egzam inacyjnej asysto­
w ał p. E. W in ter ,  p rezes  zw ią­
zku straży pożarnych  okręgu  
będzińskiego.

K urs  ukończy ło  og ó łem  31 
uczestników, a mianowicie: 1) 
Babiarz A lfons, 2) Barczyk S te ­
fan. 3) Basik W incenty , 4) B ud­
n y  Rom an, 5) D obrow olsk i L u ­
cjan, 6) Forkasiew icz  Jan, 7) 
F rasunkiew icz  S tan is ław , 8) 
Gościński A nton i,  9) Gra jnert  
Czesław, 10) H a b e rk o  W aw rzy ­
niec, 1 I) Jakóbczyk  W ładysław , 
12) Januszko A n ton i ,  13) Ja ­
siński T ad eu sz ,  14) K an ia  
W ład y s ław , 15) K asp rzy k  K a ­
rol, i6) K ędziersk i Kazim ierz, 
17) Kwiecień Franciszek, 18) 
L ange  H enryk ,  19) M argosz 
Ryszard , 20) M arszał R om an, 
21) M ianowski Czesław , 22) 
Nabrd=ilik Bronisław, 23) N o­
w ak  S tanisław , 24) Rachw alski 
A nton i,  25) S ikora A ntoni,  26) 
SieprawBki Józef, 27) Cisło K a­
zimierz, 28) T arczyńsk i A n t o ­
ni, 29) W a n try ch  Józef, 30) 
W ieczo rek  Czesław , 31) W oź- 
niczko A ntoni.

O pieka  n ad  O gro  dz ień-
cem . Pow zię ta  p rzed  wojną 
m yśl sp o łeczeń s tw a  zaw ierckie- 
go s trzeżenia  ruin zam ku w O- 
grodzieńcu i zabezp ieczen ia  ich 
od  dalszego niszczenia i zag ła­
dy — zostaje  obecn ie  w sk rze­
szona z inicjatywy p. woj. kiel. 
J. M anteuffla. O b ie tn ica  ła sk a ­
w ego poparc ia  p ięknych  z a ­
m iarów  przez p. w ojew odę, 
daje  m ożność urzeczyw istnie­
nia w spó lnem i siłami zam ie­
rzeń uchronien ia  p ięknego z a ­
by tku  w spania łe j  przeszłości 
od  osta tecznej zagłady.

O rgan izacy jne  zebranie , m a ­
jącego pow stać  k o ła  ep ieki 
n ad  ru inam i w O grodz ieńcu , 
odbędz ie  się w resursie  tow. 
akc. „Z aw ierc ie"  dziś o godz. 
8 p opo łudn iu .

Z to w .  g ro d z ie ck ie g o .  W
num erze  w czorajszym  p o w tó ­
rzyliśmy za jednem  z pism  
m iejscow ych w iadom ość  o za ­
wieszeniu  p racy  w kopa ln i  t o ­
w arzystw a g rodzieckiego  z p o ­
w odu  braku  zarriówicń.

J.ik nas in form uje nasz  k o ­

re s p o n d e n t  grodziecki, w iado­
m ość ta  jes t  z g run tu  fałszy­
wa. T o w . grodzieckie  p ra c u ­
je zupełn ie  no rm aln ie  i należy 
do tych nielicznych w  Z a g łę ­
biu przedsiębiorstw , k tóre nie 
zam ierza ją  zm niejszać w y doby­
cia, m ając  zapew niony  zbyt 
węgla zarów no w kraju, jak  i 
zagranicą.

Ś m ie r te ln o ś ć  w  B ęd z i­
n ie . Na teren ie  m ias ta  Będzi­
na  w czasie od 10 do 16 go 
kwietnia  r. b. z an o to w an o  zgo­
nów  chrześcjan: kobie t p o w y ­
żej 6 lat 2 i m ężczyzn  2 oso­
by; żydów: dzieci do  lat 6-ciu 
m ężczyzn  I osoba i pow yżej 
6-ciu lat m ężczyzn 1 osoba.

W  tym sam ym  czasie za n o ­
tow ano zachorow ań  i zgonów 
na choroby zakaźne  i inne a 
mianowicie: chrześc jan  n a  dur 
brzuszny zachorow ała  I osoba, 
zm arła  I, n a  gruźlicę o tw ar tą  
zachorow ało  10, zm arło 2; ż y ­
d ó w  na  du r  brzuszny zachoro ­
w ało  2, na  gruźlicę o tw artą  
zachorow ało  2 i na różę za ­
chorow ało  1. W  pow yższym  
czasie od k ażo n o  6 m ieszkań.

S p o r t  „kopany*'. W  drugi
dzień świąt tow arzystw o  spor 
tow e  „Z ąbkow ice"  rozpoczęło  
sezon  sportow y zaw odam i z 
K. S. „Szczakow ianka" .  N ie­
stety, g ra  nie doszła  do ko ń ­
ca, gdyż w pew n y m  m om encie  
jed en  z graczy „Szczakow ianki" 
tak  silnie kopną ł  g racza  „Z ą b ­
kowic" p. P oznańskiego , że ten  
p ad a jąc  na ziemię —  zem dla ł 
w sku tek  uderzen ia  g łow ą o 
tw ard ą  powierzchnię.

Było to hasłem  do  rozpoczę 
cia bójki, co spow o d o w ało  
zejście d rużyn  z boiska. Jak 
słychać, s tan  kopniętego  p rz ed ­
staw ia się poważnie.

U siło w a n ie  podpalen ia .
W  sobotę 16 bm „ w d rew nia­
nym  dom u W yciskow ej W a n ­
dy, przy ul. P iłsudskiego  10 w 
Zaw ierciu , m iędzy  godz. 9 — 10 
wieczorem, sąsiedzi zauważyli

ogień, k tóry na tychm ias t  u g a ­
szono.

P o  dokonan iu  dochodzenia  
przez  policję ustalono, że p o d ­
pa len ia  doko n an o  rozmyślnie. 
W  szczycie dom u znaleziono 
szm aty  p rzesycone  naftą, k tó ­
re zostały  podpa lone ,  co sp o ­
w odow ałoby  pożar. D o tych ­
czas sp raw ców  p o d p a len ia  nie 
w ykryto .

U siłow an ia  sa m o b ó j­
stw a . Dnia 18 kwietnia  r b. 
o godzinie 2 po po łudn iu  T e ­
kla Z abag ło ,  la t 66, w Z a g ó ­
rzu usiłowała odebrać  sobie 
życie przez w ypicie esencji 
octowej. W  stanie, nie zag ra ­
ża jącym  życiu, odwieziono ją 
do  szpitala kasy chorych w 
D ąbrow ie  Górniczej. Brak środ ­
ków do życia spow odow ał,  że 
T ek la  Z ab a g ło  n ap iła  się e- 
sencji octowej.

P o k ą s a n ie  p rz e z  w ś c ie ­
k łe g o  p sa .  O n eg d a j  w Go- 
łonogu n a  kolonji „Ł ękn ica"  
baw ił się na  ulicjr 7-mioletni 
ch łopczyk  T a d e u sz e k  R a d o m ­
ski. Nagle zjawił się n a  d ro ­
dze wściekły pies, n ieznanego  
właściciela, k tóry baw iącego  się 
ch łooca  pokąsa ł.  P ies został 
za rąbany  przez u łan a  M achu- 
rę, k tóry p rzy jechał na urlop 
św ięteczny. Z ab i teg o  psa  p rz e ­
słano do rzeźni miejskiej w 
D ąbrow ie  G órniczej, ce lem  
s tw ierdzen ia  przez do k to ra  we- 
terynarji wścieklizny.

D olary  g iną . Józef Kob- 
zdej, zam. w Sosnow cu przy 
ul. S ław kow skiej  1, zam eldo­
wał w policji, że skradziono 
mu z listu 10 dolarów .

Czy polic ja  p o ra d z i  co na 
t o ?  Do policji sosnowieckie j 
zgłosiła  się dam a w wieku 
praw ie  pó łw iekow ym  ze skargą  
na  pew n eg o  jegomości, który 
żył z nią na  w iarę lat 15, zo ­
stał szczęśliwie ojcem  jednego  
dziecka, a obecnie , gdy o trzy ­
m ał spadek ,  porzucił ją i za ­

m i e r z a  w stąp ić  w zw iązek

m ałżeńsk i  z dziew czyną  m ło ­
d ą  i przysto jną .

K om isarz  ob ieca ł w ezw ać 
w iaro łom nego i przem ów ić mu 
do serca, ale czy to co p o ­
może?

S p rz e n ie w ie rz e n ie .  P. R o ­
m an  Jędrzejew ski, zam. w M y­
słowicach przy ul. Miarki nr. 7, 
zam e ld o w ał w policji, że p o ­
wierzył zam  w Sosnow cu  przy 
ul. K onstan tynow sk ie j  nr 15 
p. S tam sław ow i Piaseckiem u 
do sp rzedaży  4 dyw any, w a r­
tości 7 i pół tysiąca złotych. 
O becn ie  Jędrzejewski dow ie­
dział się, że dyw any  te  d o s ta ­
ły się już do rąk  trzecich, a 
P ia seck i  do tychczas  p ieniędzy 
za nie nie wpłacił.

Ł adny  p o s łan iec .  Z a m ie ­
szkały  w Sosnow cu przy ulicy 
Pańskie j  33 Franciszek  C hała t  
da ł  w d. 19 b. m. posłańcow i 
Janowi G óreck iem u 446 zł., 
by je zan iós ł  n a  pocztę.

G órecki p ien iądze wziął, ale 
zapom niał wpłacić  je tam, 
gdzie pow inien i w d o d a tk u  
sam gdzieś się zawieruszył. Na 
sku tek  skargi C hała ta  policja 
poszukuję  G óreckiego.

P o d e jrz a n y  p ie rśc io n ek .
Policja sosnow iecka odeb ra ła  
niejakiemu. K azim ierzow i Do- 
brogowskiem u, zam. w W a r ­
szawie przy ul. W ałow ej nr. 
25, p ierśc ionek  złoty z k am ie ­
niami, gdyż D. nie m ógł się 
w ytłum aczyć, w jaki sposób  
d o sze d ł  do pos iadan ia  kosz 
tow nego  p ierśc ionka

C zego  n ie  fa łszu ją . . .  Z a ­
m ieszkały  przy ul. Pustej nr. 
16 w S osnow cu M ichał Broda 
sp rzedaw a ł fa łszow ane bilety 
na  poranki do kina „ U d z ia ło ­
wego". Przy rewizji odeb rano  
Brodzie 20 biletów.

{ K ra d z ie ż  m ię sa .  W nlerja  
Jąroń bez stałego miejsca za ­
m ieszkan ia  sk rad ła  Zysli E n ­
g e n d e r ,  Sosnowiec, Dekierta  
14, m ięsa  w ołow ego, w artości

K wiecień
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4 zł. M ię so  o d e b r a n o ,  J a ro ń  
a r e s z to w a n a .

Ładny synalek . S ta n is ła w  
B re jd ak ,  zam . w  S o s n o w c u  
p rz y  ul. P i ł s u d s k ie g o  48, p o b i ł
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w ła s n ą  m a tk ę  A g n ie s z k ę ,  co  
s k o n s ta to w a ł  le k a rz ,  w y d a ją c  
o d p o w ie d n ie  ś w ia d e c tw o .  S p r a ­
w a  s k ie ro w a n a  b ę d z ie  d o  s ą ­
d u  o k rę g o w e g o .

1 ulu m m r n  ni Smoim
Chciwa bratowa. — Wyrodna córka.

S ą d  o k rę g o w y  w t ry b ie  u- 
p ro s z c z o n y m  r o z p a t ry w a ł  w  
d n iu  20 b. m . s p r a w ę  A g n ie s z ­
ki G ę b k i ,  la t  40, m ie s z k a n k i  
K o s o w s k ie j  N iw y, p o w . b ę ­
d z iń sk ie g o ,  o s k a rż o n e j  o z a d a ­
n ie  c iężk ieg o  u s z k o d z e n ia  c ia ła  
s w e m u  sz w a g ro w i  W ł a d y s ł a ­
w o w i G ę b c e .  M ian o w ic ie ,  g d y  
p o  śm ie rc i  o jca , G ę b k o w ie  
p rz y s tą p i l i  d o  p o d z ia łu  p o z o ­
s ta łe g o  p o  n im  m a ją tk u ,  A -  
g n ie s z k a  G ę b k a ,  ż o n a  je d n e g o  
z b rac i ,  b ę d ą c  n ie z a d o w o lo n ą  
z p o d z ia łu ,  k tó ry  w e d łu g  jej 
z d a n ia  w y p a d ł  z b y tn io  n a  k o ­
r z y ś ć  W ła d y s ł a w a  G ę b k i ,  n a ­
p a d ł a  go w ra z  z c ó rk ą  W e r o ­
n ik ą  w  c z a s ie ,  k ie d y  w ra c a ł  
d o  d o m u  i p o b i ła  g o  o b u c h e m  
s ie k ie ry  p o  głowi.e tak ,  ż e  u- 
p a d ł  n ie p rz y to m n y  n a  ziem ię .

Zaciąg ochotników 
do wojska.

M in is te r ju m  s p r a w  w o js k o ­
w y c h  p o d a je  d o  w ia d o m o ś c i  
p u b l ic z n e j  n a s tę p u ją c e  o g ło s z e ­
n ie  m in is t ra  s p ra w  w ojsicow ychi

N a  z a s a d z ie  art .  62 i 63 u- 
s ta w y  o p o w sz .  o bow . sł. w o j­
s k o w e j  z d n ia  23 m a ja  1924r., 
o g ła s z a m  z a c ią g  o c h o tn ic z y  do  
s łu ż b y  w  w o js k u  s ta łe m .

Ja k o  w a ru n k i  d la  p r z e p r o ­
w a d z e n ia  z a c ią g u  o c h o tn ic z e ­
go, p o d a ję  co n a s tę p u je :

1) do  s łu ż b y  w  w o jsk u  s t a ­
ł e m  w  c h a ra k te rz e  o c h o tn ik ó w  
b ę d ą  p rz y jm o w a n i  w  r o k u  1927 
m ę ż c z y źn i ,  u ro d z e n i  w  la tach :
1907, 1908 i 1909 (p a r .  387
rozp .  w yk .) .

2) T e r m in  w n o s z e n ia  p o d a ń  
d o  P .  K. U. p rz e z  o so b y  u b ie ­
g a ją c e  się o p rz y ję c ie  n a  o- 
c h o tn ik ó w  d o  s łu żb y  w w o js k u  
l ą d o w e m  w s z y s tk ic h  ro d z a jó w  
b ro n i  i s łu ż b  o raz  w m a r y n a r ­
ce  w o je n n e j ,  u p ły w a  z d n ie m  
1 l ip c a  1927 roku .

3) W y ją te k  j j d  tej z a s a d y  
s ta n o w ią  p o d a n ia  o c h o tn ik ó w ,  
m a ją c y c h  w a r u n k i  d o  p r a w a  
p ó ł to r a r o c z n e j  s łu ż b y  w o js k o ­
w ej,  k tó r e  n a le ż y  p r z y jm o w a ć  
d o  d n ia  5 l ip c a  1927 r.

4) O c h o tn ic y ,  m a ją c y  w a r u n ­
ki d o  p r a w a  p ó ł to r a ro c z n e j  
s łu żb y  w o jsk o w e j ,  n ie  m o g ą  
b y ć  p rz y jm o w a n i  do  czo łg ó w , 
lo tn ic tw a  i b a lo n ó w , ta b o ró w ,  
s a m o c h o d ó w  i in te n d e n tu ry .

5) P r z e g lą d  w o js k o w o - le k a r -  
sk i o c h o tn ik ó w  p rz e z  k o m is je  
p rz e g lą d o w e ,  o d b ę d z ie  się  w 
te rm in ie  o g ó ln e g o  p o b o r u  ro c z ­
n ik a  1906. te rm in  s ta w ie n ia  d o  
kom is ji  p o b o r o w e j  b ę d z ie  p o ­
d a n y  w  o b w ie s z c z e n ia c h  o po-

O g lę d z in y  s ą d o w o  - l e k a r s k ie  
w y k a z a ły ,  ż e  n a s t ę p s t w e m  t e ­
g o  p o b ic ia  b y ło  p ę k n ię c ie  b ę ­
b e n k a  w  p r a w e m  u c h u  i z a ­
p a le n ie  u ch a ,  a w ięc  c iężk ie  
u s z k o d z e n ie .  S ą d  s k a z a ł  G ę b -  
k o w ą  n a  t rz y  m ie s ią c e  w ię ­
z ien ia .  C h c iw o ść  w o jo w n ic z e j  
b ra to w e j  z o s ta ła  w ię c  u k a r a n a  
n a le ż y c ie

P o n a d t o  s ą d  o k rę g o w y  r o z ­
p o z n a ł  s p r a w ę  A n a s ta z j i  N o ­
w a k o w s k ie j ,  la t  27, m ie s z k a n k i  
Ż a r e k ,  k tó r a  5 lu te g o  br. p o d ­
c z a s  k łó tn i  p o b i ł a  sw ą  m a tk ę  
s z c z o tk ą  i p a n to f le m .  S ą d  s k a ­
z a ł  w y r o d n ą  c ó rk ę  n a  trzy 
m ie s ią c e  w ięz ien ia  z z a w ie s z e ­
n ie m  w y k o n a n ia  k a ry ,  b io rą c  
p o d  u w a g ę  o k o l ic z n o ś c i  ł a ­
g o d zące .

b o rz e  ro c z n ik a  1906 (par. 409 
ro z p .  w yk .) .

6) P o  te rm in ie  o g ó ln e g o  p o ­
b o ru  p rz e g lą d u  o c h o tn ik ó w  d o  • 
k o n y w u ją  d o d a tk o w e  kom isje  
p o b o ro w e .

7) Z a s a d y  d o ty c z ą c e  p rz y j ­
m o w a n ia  o c h o tn ik ó w , t ry b  sk ła  
d a n ia  p o d a ń ,  ich  r o z p a t r y w a ­
nia, o ra z  w sze lk ie  czy n n o śc i  
w ła d z  w o js k o w y c h  i a d m in i­
s t r a c y jn y c h ,  z w ią z a n e  z z a c ią ­
g iem  o c h o tn ic z y m  p rz e w id u ją  
p a r .  387 —  416 rozp . w yk.

8) U p ra w n ie n ia ,  p rz y s łu g u ­
ją c e  z g ła s z a ją c y m  się  n a  o- 
ch o tn ik ó w ,  są  w y sz c z e g ó ln io n e
w  p a r .  390 i 391 rozp . w yk .

9) P o n ie w a ż  z a s t r z e ż o n e  o- 
c h o tn ik o m  p rz e z  a r ty k u ł  62 u 
s ta w y  o p o w sz .  o b o w . sł. 
w o jsk ,  i p a r .  391 r o z p o r z ą d z e ­
n ia  w y k o n a w c z e g o ,  p ra w o  w y ­
b o ru  b roni n a ru s z a  z a s a d ę  s t a ­
ły c h  r e jo n ó w  u z u p e łn ie ń ,  w o j ­
sk o w i c z ło r k o w ie  kom is j i  p o ­
b o ro w e j  p o w in n i  p rzy  p o b o rz e  
s ta ra ć  się s k ła n ia ć  o c h o tn ik ó w  
d o  w y b o ru  te g o  ro d z a ju  b ro n i ,  
k tó re  d a n a  P K U . u zu p e łn ia .

O s ta te c z n y  w y b ó r  b ro n i  p o ­
w in ie n  s tw ie rd z ić  w ła s n o r ę c z ­
n ie  n a  s w e m  p o d a n iu  o p r z y ­
jęc iu  do  w o jsk a

m y ś l  ty m c z a s o w e j  u m o w y  em i­
g ra c y jn e j  z dn . 9 g ru d n ia  r. z., 
w y d a ł  24 m a rc a  r. b . u z u p e ł ­
n ien ie  r o z p o rz ą d z e n ia  w y k o ­
n a w c z e g o  d o  o b o w ią z u ją c e g o  
p r a w a  o  o p ie c e  sp o łeczn e j :  
u z u p e łn ie n ie  to  u w a ln ia  p o l ­
sk ic h  r o b o tn ik ó w  s e z o n o w y c h  
o d  o b o w ią z k u  p ła c e n ia  sk ła d e k  
n a  fu n d u sz  b e z ro b o c ia .  N a  m o ­
cy częśc i  2 ej a r ty k u łu  4 ro z ­
p o rz ą d z e n ia  m in is t ra  p ra c y ,  o- 
b o w ią z u ją c e g o  d o  31 g ru d n ia  
r. b., n a k a z a n y  je s t  z w ro t  ty m  
ro b o tn ik o m  p o b r a n y c h  już  o d  
n ich  sk ła d e k .  Z g ło s z e n ia  o 
zw o ln ie n iu  o d  p o d a t k u  m o ż e  
d o k o n a ć  s a m  ro b o tn ik ,  o ile 
z w o ln ie n ia  d la  n ie g o  n ie  zg łosi 
p r a c o d a w c a  w  o d p o w ie d n ie j  
k a s ie  ch o ry ch .

131 ro b o tn ik ó w  p o lsk ic h  z a ­
ż ą d a n y c h  n a  ro b o ty  ro ln e  do  
F ran c j i ,  w y je c h a ło  z o p ó ź n ie ­
n iem , p o n ie w a ż  e ta p  w  W e j ­
h e ro w ie  w s k u te k  p rz e p e łn ie n ia  
go  e m ig ra n ta m i  k a n a d y jsk im i ,  
n ie  m o ż e  p o m ie ś c ić  n a w e t  n ie ­
w ie lk ich  s k u p ie ń  W y chodźców  
d o  Francji.

N o w e  z a ż ą d a n ia  ro b o tn ik ó w  
d o  Franc ji  n a p ły w a ją  w d a l ­
szym  ciągu , n ie  z d o ła n o  je d ­
n a k  d o ty c h c z a s  u s ta l ić  an i  d a ty  
re k ru ta c j i ,  ani, te rn  b a rd z ie j  
w y jazd u .

Emisrotla do Niemiec.
P o lsc y  ro b o tn ic y  s e z o n o w i  

w  N ie m c z e c h  m usie l i  d o ty c h ­
c z a s  o p ła c a ć  p o d a t e k  n a  f u n ­
d u sz  b e z ro b o c ia ,  z k tó re g o  j e d ­
n a k ż e  p o la c y  b e z ro b o c z y  n ie  
o t rz y m y w a l i  n ig d y  p o m o c y .  
T e m u  w y z y sk o w i  p o ło ż o n o  o- 
b e c n ie  kres.

Ja k  d o n o s i  „ W y c h o d ź c a " ,  
n iem ieck i  m in is te r  p ra c y ,  w

[mbiletów isliwjift
w Polsce w porównaniu 

z zagranicą.
C e n y  b i le tó w  k o le jo w y c h  

w  P o l s c e  w y d a ją  się  d o ś ć  w y ­
so k ie ,  w  p o r ó w n a n iu  j e d n a k  z 
z a g ra n ic ą  są  n isk ie .  P rz e ja z d  
n a  p rz e s t rz e n i  100 k i lo m e  ro 
w ej I-szą k la s ą  k o sz tu je :  w  Nor- 
w eg ji  47 85 zł., S zw ec j i  43.12 
zł., D an j i  31.48 zł , A n g l j i2 8  19 
S zw ajca r j i  25. 5 w H o la n d j i  23 32 
zł., w  N ie m c z e c h  22.83, w  C z e ­
c h o s ło w a c j i  17.49 zł., w  P o ls c e  
z a ś  12 50 zł. B ile t  11-ej k la sy  
n a  te j  s a m e j  p rz e s trz e n i :  A n -  
glja 22.68 zł., S z w e c ja  21 96 z ł , 
D a n ja  19.82 zł., S z w a jc a r ja  
18.02 zł., H o la n d ja  17.59 zł., 
N iem cy  15 90 zł., P o ls k a  zaś  
7.50 zł. Bilet III k lasy: A n g l ja  
16.96 zł., S z w e c ja  14.37 zł., 
N o rw e rg ja  14,07 zł., S z w a jc a r ja  
12 86 zł., H o la n d ja  11.66 zł.. 
D a n ja  11.66 zł., N iem cy  10.60 
zł., P o ls k a  5 zł.

P o l s k a  z a te m  p o d  w z g lę d e m  
c e n y  b i le tó w  k o le jo w y c h  stoi 
n a  9 te rn  m ie jscu  w  E u ro p ie .  
M in is te r ju m  k o m u n ik a c j i  c e n y  
b i le tó w  k o le jo w y c h  u t rz y m u je  
n a  ty m  p o z io m ie  w  celu  p rz y ­
c z y n ie n ia  się  do  o ż y w ie n ia  ż y ­
c ia  g o s p o d a rc z e g o  w k ra ju .

Ogłaszajcie się 
w „Expresie

Zagłębia".

DRUKARNIA HANDLO W A

MONSIORSKI
BĘDZIN, Plac 3-go Maja 4, te!. 84

wykonuje wszelkie druki od zwykłych do najwykwint­
niejszych jako to: księgi handlowe i buchalteryjne, p ro ­
spekty, kwitarjusze. tabele, blankiety firmowe, broszury 
i książki, gazety, tygodniki i  wszelkie wydawnictwa per­
iodyczne, plakaty, klepsydry, formularze, budżety i t. p.

SZYBKOl TANIO! ESTETYCZNIE! 
PROSIMY ŻĄBAĆ OFERT. Ma ż y c z e n ie  w ysy łam y p r z e d s t a w i c i e l a .

1

imm

N r^  90.

PizedsietiiBistwo loMt M a i n  - i t t a i d i f l
Adol f  F l u g r a t

Sosnowiec, ul. Małachowskiego 28.
WYKONYWA:

K ry c ie  d a c h u  b la c h ą ,  d a c h ó w k ą  i p a p ą ,  
jak  ró w n ie ż  k o n s e rw a c je  d a c h ó w  z w ł a ­
sn e g o  lu b  p o w ie rz o n e g o  m a te r ja łu ,  o raz  
w sz e lk ie  ro b o ty  w  z a k re s  b la c h a r s tw a  

w c h o d z ą c e .

P o s ia d a  ró w n ie ż  n a  sk ła d z ie  w a n n y ,  n a s ia d ó w k i ,  la ­
ta rn ie  p o w o z o w e ,  p o le w a c z k i ,  k o sz e  do  w ęg la  e tc .

Ceny w ed łu g  um ow y.
m m j

ZAKŁAD STOLARSKI

Romana Rodosskleso
SOSNOWIEC, S zo p en a  6

PO L E C A :

atti ojMr mebli M idi,
jako to:

szafy, Kredensy, łóika. szafki nocne, stoły itp
Ceny niskie..*. R obo ta  so lidna, g w aran to w an a .

i  M f W l I l t f l  PIsan'a’ rachowania, kopjowa- |  
I  n u ^ y i l y  nia, powielania i t. p. naprawia § 
I  i przerabia szybko i dokładnie jako specjalność I

| f. j. Łańcucki i Syn f
J fii&ryKo nwm etró® i warsztaty o e c M z a e  |
I w Sosnowcu, Warszawska 10, tel. 29. I
i  ®

ROZKŁAD JAZDV 
totiosSw osoinwcii w I n i n a
o b o w ią z u ją c y  o d  d n ia  15 m a ja  1926 F.

PRZYCHODZĄ:
Z  M a czek : 0 .30 , 7 .10, 13.08.
Z  K a to w ic : 0 .42 , 1.18, 2 .50 , 4 .16 , 4.56,

6 48, 8  30, 8 .58. 9 .50 , 10.03, 11.43. 
12.43. 13 28, 14 13, 14.58, 15 58. 
17.01. 17.28. 17.55. 18.51, 19.29. 
20 13, 22 .23 , 23.18.

Z  W a rsz a w y  G Ł : 1.07, 7.31, 19.00, 19.52 
Z  D ę b lin a : 2 .38 . 19.34.
Z  Ł o d z i K a i.: 3 .50  (p o łą  cz. z P o z n a n ia )  
Z e  S z c z a k o w y : 4 .38 , 17.15, 23 .10  (p o ­

łą c z e n ie  z  K ra k o w a ).
Z  Z ą b k o w ic : 5 42, 8 .22, 15.25, 16.53 

18.27. 21 .14.
Z  Z a w ie rc ia : 9.36.
Z  C z ę s to c h o w y : 10.26. 13.39. 17.36, 23.36 
Z  W a rsz a w y  W sch .: 12.32.
Z  K a z im ie rz a : 7 .12 , 16 47. 20 .02 , 22.25

ODCHODZĄ:
D e  K a to w ic : 0 .3 5 . 1.12. 2 .47, 4 .00  4 .4! 

5 .47, 7 .13, 7.42 (p o łą c z , d o  Ż y w ­
c a ), 8 .27. 9 .43 . 10.31. 12.36 (p o ­
łą c z . z D ę b lin a  Z d o łb u n  ), 13.12, 
13 43 , 15.30, 16 57. 17.42, 18.39, 
19.10 (p o łą c z . B ie lsk o — Z y w ieo ) 
19.41 (D ę b lin — Z d e łb u n ó w ) , 19 56 
(B ie lsk o — Ż y w ie c ) ,  21 .17 , 22 .13, 
2 3 .13 , 23.40.

D o  S z c z a k o w y : 0 .47  (w a g o n  d o  K ra ­
k o w a ) . 12.48, 18.00.

D o  W a ra z a w y  G Ł : 1.23, 8.40 (p o łą c z ę -  
n ie  d o  Ż y w c a ) . 9  55. 22.33.

D o  D ę b lin a : 2 56. 10 08 (p o łą c z e n ia
K o w a l— Z d o łb u n ó w ) .

D o Ł o d z i  Kai..- 23 27 (p o łą c z . P o z n a ń ) . 
D o  M a czek : 4 20  (w a g o n  b e z p o ś re d n ie j  

k o m u n ik a c ji  K ra k ó w ) , 9 80 , 20.20 
D o C z ę s to c h o w y : 5.00 (p o łą c z e n ie  d o

K ie lc )  1 1 50. 14.18, 17.34.
D o Z a w ie rc ia : 6 50.
D o Z ą b k o w ic :  13.33, 15.05, 15.53, 18.55, 

19.32.
D o K a z im ie rz a : 5 .12, 15.00, 18.27, 20 36 
D o W a ra z a w y  W a c h .: 17.08.

m n m x m m H m m
Rozpowszechniajcie 

„Expres Zagłębia"

o th f in n a  w a r z y w n e ,  pa- 
< > nQjIuHQ stewne, kwiatowe 

z gwarancją dobroci. 
Drzewka owocowe, na- 

j \ wozy sztuczne i wszelkie 
artykuły ogrodnicze poleca 

Z a k ła d  O g ro d n ic z y  
i SKŁAD NASION

ii Jan N o w a k
w SOSNOWCU 

Hale Tow. „Rozwój". 
T E L E F O N  683.

P a w ilo n  Z w ią z k u  O g ro d n i-  j  

k ó w  w  S o an o  w cu, 3 -go  M aja  
v ia  a  v is  D w o rc a  W ied .

! l6>688MM686t68886M88
i l l

j Broke ogłoszenia.
P o sad y  i prace.

Po trz e b a  4 c h ło p c ó w  d o  ro z n o s z e n ia  
g a z e t z  k a u c ją . W ia d o m o ś ć  S o sn o ­

w ie c  P i łs a d z k ie g o . 8 . m . 2.

L o k a le .

Od  z a ra z  o d d a m  p o k ó j u m e b lo w a n y  
o s o b ie  in te l ig e n tn e j .  _ O d d z ie ln e  

w e jś c ie , e le k try c z n o ść . ^ W ia d o m o ść  w  
E z p re s ie .

Kupno I sp rzedaż.
/■ 'Ik az y jn ie ! sp rz e d a m  k o c io ł  m ie d z ia -  
U  n y  f i lo w a n ia  i d o  f iltro w a n ie
w o d y  s o d o w e j W ia d o m o ść  S o sn o w ie c . 
S ie lc e  K u ź n ic a  21. J. lm ie lm sk i.

Różne.

Sta n is ła w  S te m p ia ń  z g u b ił k s ią ż e c z k ę  
K asy  C h o ry c h  w y d a n ą  w  S o sn o w c u .

Zy g m u n t P ic h e ta  z g u b ił  k s ią ż k ę  K asy  
C h o ry c h  w  S o sn o w c u , o ra z  k a r tę

r e je s tr a c y jn ą  w y d a n ą  p r z e z  m a g is tra t  
so sn o w ieck i.

Zs g in ę ła  k s ią ż e c z k a  w y d a n a  p rz e z  Pow 
K asę  C h o ry c h  S o sn o w ie e  S ta n is ła w  

S zm al.
^ g u b i o n o  k s ią ż k ę , w y d a n ą  p r z e z  Ko- 

s ę  C h o ry c h  w  S o sn o w c u . M arj 
M ajk o w sk a .

Drukarnia Handlowa R. MONSIORSKI Będzin Plac 3-go Maja 4. — Telefon 84.


